
Kraków, dnia 3. kwietnia 1913. Rok 6.

Pismo poświęcone sprawom Urzędników państwowych.
Wychodzi z początkiem każdego miesiąca.

Redakcya i Adm inistracya: Kraków, Strzelecka II.
Prenumeratę i wszystkie pieniądze wogóle przesyła się pod adre­
sem : Wny Adam Wanicki, Sąd krajowy cywilny w Krakowie.
Manuskrypty niszczy się. v Tajemnica autorstwa ściśle zastrzeżona.

Prenumerata roczna K 4ł—, półroczna K 2’—, kwartalna K I*— .
Numer pojedynczy 40 h.

Ogłoszenia (inseraty) kosztują od wiersza drobnym drukiem za 
pierwszy raz 20 h, następnie po 10 h. — „Nadesłane4* od wiersza 

drobnym drukiem po 40 h  za każdy raz.

Reforma dodatków aktywalnych.
Spraw a dodatków aktywalnych wymaga reformy. 

Urzędnicy państwowi czują się pokrzywdzeni przez to. 
że dodatki te są niższe, niż kwaterowe dla oficerów 
i urzędników wojskowych. Ponad to  nie wytrzymuje kry­
tyki takie ustosunkowanie wysokości dodatków akty­
walnych, jakie obowiązuje obecnie c. k. urzędników tj. 
za sad a :  im mniejsza miejscowość, tem mniejszy dodatek 
funkcyjny. Zasada ta jest błędną z następujących p o ­
wodów.

Przede wszystkiem mieszkania są w małych miej­
scowościach częstokroć droższe, niż w miastach dużych, 
w których przemysł budowlany powoduje konkurencyę 
i potanienie czynszów, gdy w mniejszych miastach prze­
mysł budowlany nie istnieje, więc w nich ceny mieszkań
są tem wyższe, im większy popyt, a mniejsze zaofiaro­
wanie.

ta k ż e  życie w mniejszych miastach jest niejedno­
krotnie droższe, niż w dużych, bo przeważną część 
artykułów codziennego użytku sprow adza się z miast 
centralnych, gdzie są główne składy, więc konsum ent 
prowincyonalny musi pokryć, prócz ceny towaru w mie­
ście centfatnem, u hurtownika, także koszt transportu  
i zarobek drugiego pośrednika.

Wreszcie przybywa jeszcze jedna, bardzo ważna 
kwestya — spraw a edukacyi dzieci w szkołach. Urzędnik 
w małej miejscowości musi je utrzymywać poza domem, 
na to idzie znaczna część jego płacy, przez co sam 
popada  w ogromną nędzę i nigdy się z niej nie może 
wydobyć. Utrudnienia tedy, wynikające z pobytu w m a­
łych miejscowościach, powinny być, bodaj częściowo, 
wynagradzane stosunkowo wyższym dodatkiem akty- 
walnym, aby urzędnik mógł jako tako związać końce 
domowego budżetu. Najsprawiedliwszem rozwiązaniem 
tej kwestyi byłoby zaprowadzenie jednolitego wszędzie 
dodatku aktywalnego według skali wiedeńskiej. To się 
jednak ze względu na nasze stosunki parlam entarne  
nie da przeprowadzić. Aby więc niedomaganiom bodaj 
częściowo zapobiedz, wniósł w radzie państw a dr. T o ­
bołka wniosek nagły, dotyczący podwyższenia dodatków 
aktywalnych urzędników państwowych w tym kierunku, 
aby zmniejszyć różnice pomiędzy poszczególnemi kla­
sami, t. j. dodatek w niższych klasach znaczniej po d ­
wyższyć.

W niosek ten przedstawia się tabelarycznie n a s tę ­
pująco : __________________________

R
A

N
G

A Wiedeń 
i krajowe 

ndasta 
stołeczne

I. klasa nad 
80.000 mieszk.

II. klasa od 
40—80 tys. m.

III. klasa niże 
40.000 mieszk

90 °/o 80°/0 70 °/„

wiedeńskiego kwaterowego
K o r o n

i

V. 3160 2844 2528 2212
VI. 2900 2610 2320 2030
VII. 2340 2106 1872 1638
VIII. 2340 2106 1872 1638
IX. 1736 1562 1389 1216
X. ' 1 0 1 2 912 811 710
XI. 1012 912 811 710

W edług powyższej tabeli ma o wysokości dodatku 
akty walnego rozstrzygać ilość mieszkańców danej miej­
scowości. Ponieważ jednak je s t  to kwestya względna, 
więc wnioskodawca proponuje , aby co pięć lat spe- 
cyalna komisya, złożona z rep rezen tan tów  rządu i r e ­
p rezen tan tów  c. k. urzędników wszelkiej kategoryi, roz­
strzygała o posuwaniu pewnych miejscowości, na to 
ze względów drożyźnianych zasługujących, do wyższej 
klasy dodatku aktywalnego, niż wynika z liczby ludności.

System ten, lubo jeszcze daleki od urzeczywistnie­
nia i bezwzględnej słuszności, cieszy się wielką p o p u ­
larnością wśród urzędników państwowych, dlatego z nim 
zaznajamiamy naszych P. T. Czytelników.

prośby o przyznanie pensyi wdowiej etc.
W  „Reformie urzędniczej* z listopada 1912 Nr. 11 

1912 podaliśmy wskazówki do próśb o spensyonowanie 
i wymiar pensyi emerytalnej.

Obecnie podajemy, jak należy wnosić prośby 
o pensye wdowie, kw arta ł  pośmiertny i dodatek na 
wychowanie małoletnich dzieci i co po zmarłym funk- 
cyonaryuszu państw a  jego rodzinie się należy.

W prośbach wdów po urzędnikach i sługach pań ­
stwowych o przyznanie i wyasygnowanie pensy i’w do­
wiej, kw artału  pośmiertnego i dodatku na wychowanie 
małoletnich dzieci — należy podaw ać zawsze dokładny 
adres proszącej, a więc nie tylko miejsce zamieszkania, 
lecz także ulicę i nr. domu.
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1) a) Jeżeli zmarły małżonek pozostawał w chwili 
śmierci w czynnej służbie, wtedy do prośby o pensyę 
wdowią należy dołączyć pierwszy jego dekret nom ina­
cyjny, potem  wszystkie dalsze dekrety nominacyjne, 
wszystkie dekrety przeniesienia, osta tn ią  asygnatę jego 
płacy i dalej pod 2 i 4 względnie 6, wymienione do­
kumenty.

b) Jeżeli zmarły małżonek był już w stanie spo­
czynku, wtedy do prośby należy dołączyć tylko ten 
reskrypt, którym zmarłego przeniesiono w stan s p o ­
czynku i wymierzono mu płacę spoczynkową, a dalej 
należy p rzed ło ży ć :

2) metrykę śmierci zmarłego małżonka,
3) metrykę ślubu,
4) świadectwo odnośnego urzędu parafialnego 

stwierdzające, że małżeństwo to żyło z sobą w zgodzie 
i spólności małżeńskiej aż do zgonu małżonka.

Jeżeli w dow a prosi również o dodatek na wycho­
wanie małoletnich dzieci, w takim razie, oprócz wymie­
nionych wyżej dokum entów, musi jeszcze do prośby 
dołączyć:

♦5) metryki urodzenia tych dzieci, dla których owego 
dodatku żada, wreszcieV '

6) poświadczenie odnośnego urzędu gminnego, 
potwierdzone przez urząd parafialny, że dzieci (z wy­
mienieniem imion i nazwiska), dla których dodatek na 
wychowanie ma być wymierzony, nie są zaopatrzone 
i że pozosta ją  na utrzymaniu (matki) pozostałej wdowy.

Jeżeli małżeństwo było separowane, wtedy wdowa, 
zamiast świadectwa pod 4 wymienionego, powinna prze­
dłożyć dokum ent (wyrok z procesu  separacyjnego) na 
stwierdzenie, czy separacya nastąpiła z winy samego 
małżonka, czy też z winy obojga małżonków, względnie 
żony samej.

Nadmieniam, że odnośne postanow ienia  co do 
zaopatrzenia urzędników i sług państwowych, oraz 
pozostałych po nich wdów i sierót —  zawiera ustaw a 
z dnia 14 maja 1897. Nr. 74. Dz. p. p.

Separow ana  żona traci prawa, wynikające z p o ­
wyższej ustawy, tylko w tym wypadku, jeżeli separacya 
nastąp iła  dowodnie z jej winy.

Według § 5. powołanej ustawy wynoszą emery­
tury wdów po urzędnikach ;
I. klasy s topnia  służbowego rocznie kwotę G000 koron
II. ,  , „ , 6000 „
III. „ „ „ „ „ 6 0 0 0  „
IV. „ „ „ 4000 ,
V. „ „ „ 3000 „
VI. „ „ „ „ ,  2400 „
VII. „ „ „ 1800
VIII., „ „ 1400
IX. , „ „ 1200
X. „ „ „ „ „ 1000 „
XI. v » » » » 800 „

W dow om  po funkcyonaryuszach państwa, należą­
cych do kategoryi sług, do emerytury uprawnionych, 
należy się em erytura  w wysokości '/;J części pensyi 
zmarłego małżonka, policzalnej do wymierzenia mu 
emerytury, najmniej zaś 400 kor.

Na dzieci ślubne lub legitymowane należy się 
wdęwie, o ile sam a ma prawo do emerytury, na każde 
niezaopatrzone dziecko, pod jej pieczą zostające, doda­
tek na  wychowanie w wysokości x/5 części emerytury 
wdowiej, aż do ukończenia 24 roku życia, lub do w cze­
śniejszego zaopatrzenia  odnośnego dziecka, jednak  do ­

55

n

datek na  wychowanie jednego dziecka nie może p rz e ­
kraczać rocznie kwoty 600 kor., a sum a dodatków na 
wychowanie wszystkich dzieci nie może przewyższać 
pensyi wdowiej.

Kwartał pośmiertny należy się w wysokości trzech- 
miesięeznej płacy, k tórą zmarły pobierał w ostatnim 
czasie tytułem pensyi, lub emerytury (bez dodatków).

Kwartał pośmiertny należy się wdowie lub, gdy 
wdowy niema, wszystkim potomkom ślubnym zmarłego, 
a w braku także potom ków  ślubnych może być wypła­
cony tym osobom, które udowodnią, że zmarłego pie­
lęgnowały przed śmiercią, lub że koszta pogrzebu p o ­
kryły z własnych funduszów.

Jeżeli kwartał pośmiertny ma być wypłacony pe ł­
noletnim ślubnym potom kom  zmarłego, to do odnośnej 
prośby należy przedłożyć metrykę śmierci i osta tn ią  
asygnatę zmarłego, oraz metryki urodzenia wszystkich 
jego potomków ślubnych, którym wypłata  m a przypaść. 
W razie, gdyby niektórzy potomkowie zrzekli się kw ar­
tału pośmiertnego na  rzecz reszty, lub na rzecz jednego 
potom ka, wtedy do prośby o kw arta ł  pośmiertny po­
winno się dołączyć pisemną deklaracyę, zawierającą 
zrzeczenie się i przelanie swych praw  na drugich p o ­
tomków, a podpisy zrzekających się, względnie przele­
wających potomków, na  tej deklaracyi muszą być są­
downie lub notaryalnie legalizowane.

Sierotom, nie mającym obojga rodziców, lub z ta- 
kiemi na równi będącym, o ile nie są zaopatrzone i nie 
ukończyły 24 roku życia, należy się em erytura  sieroca 
w kwocie równej połowie emerytury wdowiej, jaką  ich 
matka lub m acocha pobierała, lub jakaby się jej po 
myśli powołanej wyżej ustawy była należała.

P rośby  o pensye sieroce należy wnosić i udoku­
m entować tak, jak  prośby o pensye wdowie i dodatek 
na wychowanie.

Po śmierci funkcyonaryusza państw a, który jeszcze 
nie nabył dla siebie p raw a do emerytury, należy się 
wdowie lub sierotom, nie mającym rodziców, mniej niż 
24 lat liczącym, jednorazow a odprawa, wynosząca 
czwartą część rocznej pensyi zmarłego. I. G.

Krakowskie Towarzystwo zaliczkowe urzędników.
Krakowskie Towarzystwo zaliczkowe urzędników, mające 

siedzibę we własnym domu przy ul. św. Jana w Krakowie, 
odbyło w dniu 23 lutego b. r. doroczne Walne Zebranie.

Ze sprawozdania dyrekcyi powyższego Towarzystwa, 
obejmującego zamknięcie rachunków za rok 1912, wyjmu­
jemy następujące cyfry:

Ilość członków z końcem roku 1912 przedstawiała się 
następująco :

pośród urzędników sądowych • • • 581
55 55 skarbowych • • • 212
55 55 kolejowych • • • 331
55 profesorów i nauczycieli • • • 348
55 urzędników politycznych • • • 92
55 55 pocztowych • • • 178
55 55 miejskich . • • • 92
55 15 To w. wzaj. ubezp. 99
55 55 prywatnych • • • 174
55 górników .

Razem .

12

2119
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w
n

29.741-50 
939.297-83 

745-24 
26.237-40 

761.545-38 
566.396-41

Obrót kasowy w ciągu r. 1912 wynosił 4,687.386 kor. 
73 hal. i przedstawiał się z końcem roku w sposób nastę­
pujący :

Udziały c z ło n k ó w ............................K 165.011-98
Fundusz rezerwowy . . . .
Wkładki na oszczędność złożone
D ep o z y ta ........................................
Ulokowane kapitały . . . .
Pożyczki na weksle udzielone .
Pożyczki na skrypta udzielone .
Tytułem odsetek od pożyczek 

wekslowych, skryptowych i od 
kapitałów lokowanych wpły­
nęło ..............................................

Koszta administracyjne wynosiły 
Fundusz jubileuszowy wynosił .
Czysty zysk wynosił . . . .  
z oszczędnościami zeszłorocznemi
Ten czysty zysk uchwalono rozdzielić w następujący 

sposób:

85.119-48 
14.088-66 

4.160 — 
16.622-44 
17.065-61

Do funduszu rezerwowego . . K 7.258-50
Na dywidendę po 4°/0 . . . 5.744 —
Do funduszu jubileuszowego 840-—
„ „ strat . . . . . 1.500*—
„ „ Żeleskiego . . . n 500 —
,, „ ogólnej dobroczyn­

ności ........................................ » 500- —
Radzie opiekuńczej . . . . » 100-
Radzie nadzorczej na remuneracyę

i do dyspozycyi dyrekcyi . n 623-11
Wartość realności przedstawia

k w o t ę ........................................ 101.492-46

2.444-78
Wartość ruchomości przedstawia 

kwotę
1 owarzystwo płaciło od wszystkich wkładek 5°/0, a od 

pożyczek tak wekslowych jak i skryptowych pobierało 6 lL ę)L
i 7V20/o-

Z powyższych zestawień widzimy co to dobra koope­
ratywa może zdziałać przy dobrej gospodarce.

Po 14 latach istnienia wykazuje Towarzystwo przeszło 
4 7 ,  milionowy obrót i może dysponować czystym rocznym 
zyskiem w pokaźnej kwocie K 16.622*44.

Naturalnie zasługa tu Rady nadzorczej, która nie szczędzi 
trudów, aby Towarzystwo nie tylko utrzymać na należytym 
poziomie, ale stale go rozwijać, zaś w pracy tej przoduje 
dyrektor Towarzystwa, pan radca Niemetz, który jest duszą 
Towarzystwa i poświęca mu wszystkie swe siły. Oby te siły 
starczyły mu jeszcze na długi czas, takie życzenie szle mu 
każdy, komu rozwój Towarzystwa na sercu leży.

Towarzystwo to mogłoby jeszcze lepsze rezultaty wy­
kazywać i w niedługim czasie mogłoby się stać potężną naszą 
instytucyą finansową, gdyby wielkie rzesze urzędników zrozu­
miały, że to rzeczywiście n a s z a  instytucyą, że zyski przez 
nią osiągnięte nie pójdą za granicę, lub na wrogie nam 
cele, ale obrócone zostaną na cele stanu urzędniczego. Za­
miast więc udawać się do obcych banków i banczków — 
powinni urzędnicy wszystkie interesa z tej dziedziny załatwiać 
w tem, przez nas stworzonem i na naszą korzyść działającem 
Towarzystwie, a wtedy czysty zysk wyniósłby więcej, aniżeli
16.000 koron, którą to sumą możnaby niejednemu urzę­
dnikowi ulżyć w ciężkiej doli i otrzeć niejedną łzę wdowy 
po urzędniku, względnie profesorze lub nauczycielu, zwłaszcza 
wtedy, gdy fundusz rezerwowy i fundusz strat będą już na­
leżycie uzupełnione.

Tu wypada nadmienić, że wspomniany wyżej fundusz 
jubileuszowy został utworzony w tym celu, aby jego odsetki, 
gdy dojdzie do kwoty 10.000 koron, rozdzielać tytułem 
wsparć pomiędzy wdowy i sieroty, pozostałe po członkach 
Towarzystwa.

Również fundusz imienia Żeleskiego ma służyć na cele 
dobroczynne.

Tegoroczne wybory wprowadziły do Rady nadzorczej 
niezłą siłę roboczą w osobie naczelnika kancelaryi sądowej 
p. Hansa, ale natomiast ustąpił z Rady nadzorczej na własne 
żądanie p. radca sądu krajowego wyższego Gutkowski, członek 
od samego założenia Towarzystwa nadzwyczajnie czynny i nie 
żałujący ani pracy ani trudu, dla tej instytucyi, którą zawsze 
i wszędzie, a szczególniej przy i po założeniu bardzo sku­
tecznie swym wpływem popierał i do jej rozwoju bardzo się 
przyczynił. — Oby swe nadwątlone siły, które spowodowały 
jego ustąpienie z Rady nadzorczej, do tego stopnia wzmocnił, 
aby mu pozwoliły jeszcze długie lata, jeśli nie pracować, 
to przynajmniej śledzić pracę i rozwój tego przezeń popie­
ranego Towarzystwa. J. Cr.

Komunikat Stowarzyszenia sądowych urzędni­
ków kancelaryjnych dla zachodniej Galicyi 

„Własna pontoc“ w Krakowie.

+
Dnia 1. rnarca 1913 r., rozstał się z tym 

padołem  płaczu kolega Julian Śmieszek, emer. 
oficyał kancelaryjny z Andrychowa w Rzeszowie.

Dnia 18 m arca  1913 r. Marcin Panek w Ja ­
worznie.

Dnia 26. m arca  1913 r. Wojciech Gabryś 
z Mszany dolnej w Krakowie.

Wszyscy trzej byli dobrymi kolegami i człon­
kami Stowarzyszenia.

Żegnamy ich 'zatem po raz ostatni, prosząc 
Stwórcę, aby im zgotował żywot wieczny po t ru ­
dach i znojach doczesnych.

W  tak krótkich odstępach czasu ubyło z naszych 
szeregów aż trzech kolegów. Świadczy to, że p raca  
zawodowa bardzo ciężka, a ostatnimi czasy w prost 
nadludzka, zaczyna żłobić gościniec dla nas do życia 
wiecznego.

Widać, że nasze władze przełożone bardzo nas 
umiłowały, a, pragnąc naszego szczęścia, niczego nie 
zarządzają, aby nam przynieść ulgę w pracy, lecz s ta ­
ra ją  się, abyśmy tą drogą, jak  najprędzej zupełny spokój 
i zadowolenie osiągnęli.

Nadmiar pracy i to w ostatnich miesiącach, wyr­
wał mimowoli z piersi setek urzędników kancelaryi są ­
dowych, na których barkach ciąży cały ogrom prac 
fizycznych, pomruk, podobny do pom ruku podrażnio­
nego niedźwiedzia, k tórem u już i obroża nie wystarcza.

Smutny to objaw, ale zupełnie prawdziwy i u sp ra ­
wiedliwiony.

Pom ruk to straszny i bodaj, czy nie wróżący czegoś 
gorszego, gdyż jarzm o dźwiga się w pokorze tylko tak
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długo, jak  długo na  to siły fizyczne starczą. Gdy tych 
braknie, pozostają tylko dwie ewentualności, które każdy 
z czytelników sam sobie dośpiewa.

Najwyższy więc czas, aby władze przełożone zajęły 
się ostatecznie losem swych podporządkowanych, spraw ę 
gdzie należy przedstawiły i pomocy udzieliły.

Pom oc ta musi jednak być szybka z tego powodu, 
że s truna  przeciągnięta, a praca nie do pokonania, wy­
czerpała siły i cierpliwość.

Pom oc ta już przed pół rokiem powinna była być 
daną urzędnictwu kancelaryi sądowej, a szczególniej 
w Galicyi, gdzie z nadmiaru niedoborów finansowych, 
wytworzyły się stosunki nienormalne, wprost dotychczas 
nieznane, a powodujące przeciążenie wspomniane.

Dnia 16 marca br. odbyło się d o r o c z n e W a l n e  
Z g r o m a d z e n i e  c z ł o n k ó w  S t o w a r z y s z e n i a  
z program em  w gazetce za marzec podanym.

Zgromadzenie tegoroczne było bardzo burzliwe, 
a złożyły się n a  to wnioski kilku członków, którym 
wiele by było do zarzucenia, lecz nad przebiegiem W al­
nego Zebrania przechodząc do porządku, chcemy tylko 
zaznaczyć, że na tem Zebraniu postawiono następujące 
w n iosk i:

I. Zwołania Wiecu ogólno-urzędniczego celem po­
parcia żądania, aby przechodzącym w stan spoczynku 
udzielał Rząd cały dodatek służbowy, tak zwany akty­
walny, a nie 40% dodatku wiedeńskiego, jak  to ma 
miejsce. Rozumie się, że to podwyższenie je s t  możliwe 
za dopłatą  pewnych z obliczenia wypadających procentów.

II. W ysłania deputacyi do Prezydenta  i Ekscelencyi 
celem przedstawienia nadmiernego przeciążenia w pracy, 
z p rośbą  o skuteczne zaradzenie temu.

III. Czynienia starań , zmierzających do poprawy 
doli urzędników kancelaryi sądowych, przez pragmatykę 
tak bardzo pokrzywdzonych.

IV. Odbywania posiedzeń Wydziału w stale ozna­
czonym dniu co miesiąca z przybraniem co kw artału  
Wydziałowych z obwodów i ogłaszania spraw ozdań 
z tych posiedzeń w gazetce własnej.

V. Rozpatrzenia  wniosku kolegów z Rzeszowa 
o utworzenie Stowarzyszenia pożyczkowego, odstąpiono 
Wydziałowi celem postaw ienia  odpowiedniego wniosku 
na  W alnem  Zgromadzeniu w roku 1914.

Uchwalono zaś :
I. Pozgonne, wkładki członków i wpisowe w w y ­

s o k o ś c i  u c h w a l o n e j  w r o k u  u b i e g ł y m .
II. R o z d z i a ł  f u n d u s z ó w .  Z gotówki 13.809 K 

98 h uchwalono kwotę 13.000 K do f u n d u s z u  b u r s y ,  
kwotę 96 K do funduszu żelaznego, który z gotówką 
z lat poprzednich będzie tworzył kwotę 300 K. Resztę 
713 K 98 h przelano do funduszu bieżącego.

Do uzupełnienia Wydziału wybrano kolegów Kr a n z -  
l e r a  i J e d l i c z k ę ,

W  wykonaniu wniosku, dotyczącego s ta rań  o wli­
czanie do pensyi całego dodatku aktywalnego, odnie­
siono się do Centralnego Związku, aby w dniu 30 marca 
1913 r. na  posiedzeniu Związku Związków urzędniczych 
we Wiedniu, zapro testow ał przeciw zamierzonemu wnio­
skowi o wliczanie 50%  dodatku  służbowego do pensyi, 
stawiając na tom iast  nasz wniosek o wliczanie całego 
dodatku do pensyi, za ewentualną zapłatą  pewnych 
procentów, do uchwalenia.

Wiec w tej sprawie będzie osobno zwołany, z czem 
odnosimy się do Związku ekonomicznego, prosząc o zw o­
łanie takiego wiecu.

Z powodu zaszłych śmierci kolegów Juliana Śmie­
szka i Marcina Panka (kol. Gabryś był s tanu wolnego) 
wypłaciliśmy rodzinom po 100 K w myśl uchwały W al­
nego Zgromadzenia.

Zwracamy się zatem do kolegów z prośbą  o za­
płatę po 50 hal. po kol. Śmieszku i Panku, celem p o ­
krycia tego wydatku.

Przypominamy kolegom obowiązek popierania, nas 
w pracach stanowych i zbierania przy każdej sposobności 
grosza na cele budowy bursy.

Ponieważ żaden prawie z proszonych o to kolegów 
nie zasila Redakcyi naszego czasopisma artykułami o s to ­
sunkach, panujących na obwodach i powiatach, pona­
wiamy tę prośbę, odnosząc się zarazem do kolegów 
i najmłodszych z prośbą  o donoszenie Redakcyi „R e­
formy urzędniczej" o wszelkich nowościach i zajściach.

W wypadkach śmierci prosimy o podanie składu 
rodziny, wieku zmarłego, zasług w życiu koleżeńskiem 
i poza urzędowem, aby można coś więcej o niem skreślić.

Fundusz bursy wynosi . . . K 13.003*—
„ ż e l a z n y ....................... ......... 300 —
„ ogólny . . . . .  „ 900*98

R azem  . K 14.203*98
N a  b u r s ę  z ł o ż o n o :  kol. Kapec z Podgórza 

1 koronę.   W ydział.

Ostateczny projekt pragmatyki.
(Ciąg dalszy).

Urlopowanie z czasową pensyą.
§  73 . Jeżeli dla urzędnika, wskutek zmiany w or- 

ganizacyi służby, czasowo brakuje posady, albo jeżeli 
zajdą okoliczności, które dalsze pełnienie służby u rzę ­
dnikowi na posadzie, odpowiadającej jego stanowisku 
rangow em u tej samej gałęzi służbowej, z ważnych p o ­
wodów służbowych uniemożliwiają, w takim razie może 
być przez szefa władzy centralnej urlopowany z cza­
sowa pensya.

§  74. Z czasową pensyą urlopowany urzędnik ma 
praw o do pełnych poborów  ostatnio pobieranej płacy. 
Jeżeliby jednak norm alna  emerytura, którąby pobierał 
na wypadek spensyonowania, osiągnęła wyższą kwotę, 
to tę kwotę należy mu zaasygnować.

Czas, spędzony w stosunku urlopowania z czaso­
wymi poborami, ma być policzalny przy wymiarze em e­
rytury.

Z czasową pensyą urlopowany urzędnik może być 
każdego czasu powołany do dalszego pełnienia służby. 
W tym wypadku jest obowiązany, na  żądanie władzy, 
poddać się oględzinom lekarza urzędowego celem stwier­
dzenia dalszej zdolności do pełnienia zawodowych obo­
wiązków.

Zresztą urzędnicy urlopowani z czasową pensyą 
mają być traktowani na  równi z urzędnikami, przenie­
sionymi w czasowy stan spoczynku

Przeniesienie w czasowy stan spoczynku.
§  75. Urzędnik ma praw o do przeniesienia w cza­

sowy stan  spoczynku, jeżeli je s t  niezdolny do służby, 
jednakowoż ponow ne uzyskanie zdolności służbowej da 
się u niego przewidzieć.

P raw o to istnieje także bez dowodu niezdolności 
służbowej, jeżeli urzędnik w myśl § 71 ust. 2, post a-
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6 KEFORMA URZĘDNICZA Nr. 4

wiony je s t  w stan pozasłużbowy, albo jes t  urlopowany 
z czasowa pensya.

§ 76. Urzędnika należy z urzędu przenieść w cza­
sowy stan  spoczynku, jeżeli

1) z powodu choroby jest  dłużej niż jeden  rok 
nieobecnym w służbie, albo

°2) je s t  urlopowany z czasową pensya, a w p rze­
ciągu trzech lat do ponownego objęcia służby nie został 
powołany, o ile w tych wypadkach przypuszczenia nie 
przemawiają za przeniesieniem w stały stan spoczynku.

Przy policzeniu trw ania  jednorocznej nieobecności 
w służbie, spowodowanej chorobą, należy w między­
czasie w stosunku urlopowanym spędzony czas, nie 
uważać jako przerwę. Przy w międzyczasie spełnianej 
czynnej służbie mają być zastosow ane postanowienia 
§ 44. ust. 8.

§ 77. W skutek niezdolności do służby kwiesko 
wani urzędnicy są obowiązani poddać się na żądanie 
władzy oględzinom lekarza urzędowego celem zbadania 
trwania dalszej niezdolności do służby. Przy tem badaniu 
należy mieć wzgląd także na zajęcie urzędnika w cza­
sowym stanie spoczynku.

Jeżeli kwieskowany urzędnik osiągnie na nowo 
zdolność służbową, to ma na wezwanie urzędowe objąć 
na nowo ostatnio zajm ow aną posadę, albo przydzielony 
mu na mocy § 67. inny posterunek  służbowy.

Jeżeli wezwanie do ponownego objęcia służby 
wyszło od naczelnika urzędu, podległego władzy cen­
tralnej, może urzędnik w przeciągu 14. dni za pośre­
dnictwem wzywającej go władzy wnieść zarzuty do 
szefa władzy centralnej.

§ 78. Czas, spędzony w czasowym stanie spo­
czynku, nie jes t  policzalny do posunięcia do wyższych 
poborów. W  razie reaktywowania, policzą się czas, 
spędzony przed kwieskowaniem w ostatnio osiągniętym 
stopniu płacy, do posunięcia do wyższych poborów 
o tyle, o ile do takiego posunięcia był policzalny.

Jeżeli urzędnik został z odpraw ą przeniesiony 
w czasowy stan spoczynku i reaktywowany przed upły­
wem czasu, policzalnego przy wymiarze odprawy, w ta ­
kim razie nadebraną  kwotę należy najwyżej w ciągu 
dwóch lat strącić z pobieranej płacy.

Przeniesienie w stały stan spoczynku.
§ 79. Urzędnik ma praw o do przeniesienia w stały 

slan spoczynku, jeżeli jest niezdolnym do służby, a po­
nowne osiągnięcie zdolności do służby je s t  wykluczone.

P raw o to przysługuje lak że bez dowodu niezdol­
ności do służby, jeżeli urzędnik przekroczył 60. rok życia, 
albo najmniej od trzech lat był w stanie pozasłużbowym, 
urlopowanym z czasową pensya, albo przeniesionym 
w czasowy stan  spoczynku.

§ 80. Urzędnika należy z urzędu przenieść w stały 
stan spoczynku, jeżeli ogólna ocena jego kwalifikacyi 
przez trzy po sobie następujące lata była „nieodpo­
wiednia^.i, . . . . . .

Pożegnanie.
W tym miesiącu przeszedł w stan spoczynku kolega 

dyr. kancelaryi, a prezes naszego Stowarzyszenia, p. Cyryl 
Tchorzewski.

Na tej drodze żegna Go Wydział jako kolegę zawodu, 
ustępującego z czynnych szeregów pracowników sądowych, 
życząc Mu, aby w dobrze zasłużonym stanie spoczynku przez

długie jeszcze lala nam przewodził jako Prezes naszego Sto*
. warzyszenia, a pracując dalej na tej drodze, dopomógł nam 

do urzeczywistnienia zamiarów, które są jego pomysłem 
i wypłynęły z Jego inicyatywy.

Będąc pewni, zacny Kolego i Prezesie, że pracy dla 
swego ideału nie poszczędzisz, żegnamy Cię na tej drodze, 
lecz tylko jako przenoszącego się w stan spoczynku po to, 
abyś tem gorliwiej i skuteczniej dla naszego Stowarzyszenia 
mógł pracować. W ydział.

Uwiadomienie. W tych dniach odbędzie się 
wieczorek pożegnalny na cześć przechodzącego w rzetelnie 
zasłużony stan spoczynku kolegi, dyrektora i prezesa Stowa­
rzyszenia, p. Cyryla Tchorzewskiego. Bliższe szczegóły poda 
Komitet w osobnym okólniku.

Wiadomości potoczne.
Zmiana referenta personalnego, w miejsce powo­

łanego do służby przy Najwyższym Trybunale c. k. radcy 
Sądu kraj. wyższego, Dra Władysława Barańskiego, referen­
tem dla spraw osobowych w Sądzie krajowym wyższym 
w Krakowie, ustanowionym został c. k. radca Sądu kraj. 
wyższego, Dr Jan Cieszyński (ul. Dunajewskiego L. 6).

W sprawach Stowarzyszenia r Własna Pomoc“
piszą częstokroć jego członkowie listy do redakcyi lub 
administracyi „Reformy Urzędniczeju, co powoduje zwłokę 
w ich załatwianiu, bo listy te muszą dopiero przy sposo­
bności wędrować na właściwe miejsce. Dlatego też upra­
szamy, aby, stosownie do stałej rubryki, ogłoszonej w „Re­
formie Urzędniczej", wszystkie listy w sprawach Stowarzy­
szenia o zapomogi, pogrzebowe, reklamacye niedoszłych nu­
merów, wnioski i t p., były wysyłane tylko pod adresem 
kolegi Leopolda Wagnera, starszego oficyała przy Sądzie 
krajowym cywilnym w Krakowie, ulica Grodzka. Do reda­
kcyi „Reformy Urzędniczej" Kraków, Strzelecka 11, można 
natomiast wysyłać tylko artykuły, spostrzeżenia i uwagi, 
odnoszące się do tego pisma, o ile wysyłający nie wyśle 
ich pod adresem kolegi Leopolda Wagnera.

Nominacye:
Kancelistami: Podoficerowie rachunkowi: Jan Stopyra dla 

Chrzanowa i Jonas Spitz dla Niepołomic, oraz sierżant Jan  Witowski 
dla Ropczyc.

Przeniesienia:
Oficyałowie : Władysław Scherbaum z Niepołomic, W ładysław 

Różycki z Ropczyc i Antoni Grzędzielski z Chrzanowa do Krakowa, 
Adam Ganczarczyk z Chrzanowa do Radomyśla W. oraz kancelista 
Antoni Szklany z Radomyśla Wielkiego do Chrzanowa.

W stan spoczynku p rzeszli:
Dyrektor kancelaryi Cyryl Tchorzewski w Krakowie.
Starszy ofieyał ad personam Władysław Poruszyński w Kra­

kowie
Z m a r l i :

Kanceliści Marcin Panek w Jaworznie i Wojciech Gabryś 
w Mszanie Dolnej.

Dla biur niezbedne.
1. Chemiczny płyn do wywabiania pisma i plam atramentowych

z papieru. Nowy niezawodny ś odek, nie wietrzejący. F lak o ­
nik 80 halerzy.

2. Chemiczny kosmyk do zmywania plam atramentowych z rąk.
Zmywa nawet najsilniejszy anilinowy atram ent natychmiast.
Nie zawiera żadnych gryzących kwasów. Sz tuka  40 bal

W ysyła za poprzedniem nadesłaniem należytości, także 
markami. A G E N C Y A  „ E X P 0 R T “ Kraków, ulica św.

Tomasza 32.
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O S K A R  D O E N I N G
N A U C Z Y C IE L  T A Ń C Ó W  

w  K rak ow ie , u l i c a  L u b ic z  L. 13
(obok browaru W P . Gotza, lokal własny)

udziela lekcyj tańców.
W p isy  przyjmuje codziennie od godziny 
5 —9 wieczór, zaś w  niedziele i święta 

od godz. 9 — 12 w  południe

UWAGA: Lekcye odbywają sin Da zadanie w kółkach zamkniętych.
Dla Rodzin Członków Stow arzyszenia „ W ła sn a  Pom oc“  ca łkow ity  kurs 10 koron,

IGNACY SOBOLEWSKI
W KRAKOWIE, PRZY ULICY GRODZKIEJ L. 3.

j V I  A G  A Z Y j S i  T O W A R Ó W  
B Ł a A W A T ] M Y C H  I  G O T O W E J  
K O N F E K C Y I  D A M S K I E J .
TOW AR DOBOROWY. CEflY UMIARKOWANE.

Dla rodzin P. T. Urzędnikom A
daje 6% opustu z royjąt=
(tłem cukru, soli i mąki

W ojciecli  Olszowski
®  M o r o ,  Udały Ryneń.

Dla członków Stowarzyszenia 10°/0 opustu.
W

MIĘDZYNARODOWE TRANSPORTY. DOM SPEOYCYJNO-KOMISOWY
założony w roku 1869

GOLDLUST i SPÓŁKA
w Krakowie, ulica Lubicz L. 7.

Przedsiębiorstwo składów towarow. i przewozu mebli wozami patent.
Filie: Lw ów , Szczakowa-Granica, Nadbrzezie P rzystań  nad  W isłą, Radziw iłłów -W ołoczysk
Jeneralna Ajencya dla Galicyi i Bukowiny Zjednoczonego austr. Tow. żeglugi 
parowej przedtem »Austro-Americana« w Tryeście dla ruchu wychodźców.

Te legram y: Goldlust.— Telefonu Nr. 58.
Członkowie Stowarz. otrzymują 20 procent zniżki.

HEIM I SPOŁU, RYNEK 37
polecają po cenach najurniarkowańszych

PERFUMY — MYDŁA — KREMY
MYDŁA o bardzo silnych zapachach na wagę K 1*80 za 1 kg. 

MYDŁA kwiatowe 1 karton 6 sztuk za TOO Kor.

Główny skład MYDEŁ przetłuszczo­
nych MALINOWSKIEGO z Warszawy.

ROGÓŹKI kokosowe szczotkowe i żelazne.

PASTY i PŁYNY do czyszczenia metali i rzeczy kuchennych.

K T o w o ś ć  !

„PISTOLET" nabity korkiem, wydaje bardzo silny huk
Doskonała zabawka do odstraszenia.

KALOSZE R O S Y J S K I E  i 
AMERYKAŃSKIE

SZCZOTKI do czyszczenia sukien, zamiatania, do bucików,
froterowania podłóg.

FARBY olejne i lakierowe do podłóg.

MASA woskowa i francuska do zapuszczania podłóg.

ZAPALNICZKI do papierosów.

KARTY, Sztony, Dom ina i Szachy do gry.

D l a  p p. U r z ę d n i k ó w  510%  o p u s t u ! ! !

8
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l a  sezon jesienny, zimowy, wiosenny i letni
poleca

CHRZEŚCIRŃSKI SKŁRD CIBRRŃ MĘSKICH

„ S Z A T N I A "
SPÓŁKR Z OQRRNICZOMą ODPOWIEDZIALNOŚCIĄ

W  K R R K O W IE , ULICR S Ł R W K O W S K R  L. 14

w ie lk i W ybór w sze lk iego  rodza ju  ubrań m ęskich 
oraz u n ifo rm ó w  dla P. T. S tude n tów . — Ceny 
n isk ie  — m a te rya ł d o b o ro w y  — specyalność 

f i r m y :  ubran ia  spo rto w e .
Dla P. T. Urzędników 5%opustu, oraz na spłaty za poręką.

S p ró b u jc ie

T U T E K  „ K O S M O S 44
z  f a b r y k i

Stan isY . W  o to sz y ilsk ie g 'o
w  K r a k o w i e .

Członkom Stowarzyszenia 2 0 %  opustu, ponad 10.000 sztuk 2 5 % *



kfcfrofctóA i t r ż e d ^ k ^ A Nr. A.

4 4  U L I C A  O R O D Z K A  4 = 4 : .

pierwsza krakowska spółka krawców konfekcyi damskiej
poleca swój wielki magazyn konfekcyi damskiej i kostyumów z w łasną  pracownią. Zamówienia  wykonuje się z w ła ­

snych i przyniesionych materyi na ściśle oznaczony termin. Ceny n ad zw ycza j  przystępne.

4 4 =  U L I C A  G R O D Z K A  4 4 .

ep*1

jftagazyn } ( . S c h w a rz a
w Krakowie, ulica 6rodzka £. 13

Telefon Nr. 4 3 .  Adres t e le g r . :  H. SCHWARZ KRAKÓW.

poleca na wiosnę 1913
nowości  w  wełnach na kosiyumy i bluzki. 
O k r y c i a  g o t o w e :  ż a k i e t y ,  pa l to ty ,  
p ł a s z c z e ,  szl froki, halki, k o s i y u m y .  
Y/łasne pracownie. :: f r e b y  na żądanie.
10°/,, opustu dla Członków od sprzedaży metrowej i spor­
towych kapeluszy, 5 /0 od gotowej konfekcyi i rzeczy wy­
konanych we własnej pracowni. Wyjątek jednak  s ta ­
nowią płótna, perkale, bielizna stołowa i rękawiczki.

Ruble przy zakupnie a K 2 56.

Fabryka chemiczna „PATRIA11 w Nowym Sączu
dostarcza P. T. Urzędnikom SPEGYALNĄ PASTĘ DO OBUWIA 
swego wyrobu p o  c e n a c h  f a b r y c z n y c  h t. j. l/2 tuzina za 
1 K i opłatnie; zaś pudełko tej pasty na próbę za nadesłaniem 
30 h. — Towar pierwszorzędny. N a j  p r a k t y c z n i e j z a m ó- 
w i ć 5 kg. — 72 p u d e ł e k  d l a  p e r s o n a l u  c a ł e g o  s ą d u  
w s p ó l n i e  z u r z ę d e m  p o d a t k o w y m ,  n o t a r  y a t e m  
p o d z i e l i ć  s i ę .  Wspierajmy swoich, a zarobimy my i oni.
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I Ł. KIRSCHNER „
§  MAGAZYN UBIORÓW MĘSKICH
©© © O  Kraków, Floryańska 49
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poleca swój bogato zao p a ­
trzony skład sukna i w yrób  
ubiorów męskich po nader 

umiarkowanych cenach.

Dla CZionkÓW Stowarzyszenia 
u r z ę d  n ikó w kancelaryjnych 
„W łasna  P o m o c '4 za okaza­
niem legitymacyi 10°/o Opustu

i sp ła ta  na raty.
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„POBUDKA"

%

jest papierem eygaretow ym  pierwszej jakośel 
w  opakowaniu patentowem 1 książeczkach.

Bibułka je s t  nieprzeźroczysta, nieglicerynowana, wogcle bez 
sztucznej, szkodliwej zaprawy, z dymem łagodnym i chłodnym.
,,Pobudka** to taran, w  celu wyparcia z na­
szego kraju w yrob ów  now ożytnych Germanów.

Bibułki przeźroczyste zawierają zawszerglicerynę a n a ­
wet mydło, w skutek  tego lepną do palców. Przestańcie 
zatem palić te sztuczne zaprawiane przeźroczyste bibułki

Fabryka tutek i bibułek cygaretowych „Noris“

Mr-W.  BEŁiDOWSKIEGO
KRAKÓW, UL. STAROW IŚLNA L. 26 .

Próbki posyłam darmo i opłatnie. Członkom Stowarzyszenia udzielam 
10 procent opustu. Przy 5 mil. opłatnie.

Pierwsza galicyjska największa 
chemiczna pralnia i sztuczna 

farbiarma

D o s ta w cy  Dworu Jego Ces. i Król. Wysokości
► A 1. M.

przymuje do chemicznego odnawiania i 
farbowania wszelkiego rodzaju garderoby,

uniformów i materyj.
. . ' . ł . , ' . . 4- •• - • • •

/ . a n oWinikl niezrównane przy niskich cenach. 
Biura przyjęcia we wszystkich większych

; ̂  Zlecenia od 10 kor. wysyłam opłacone.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: Stanisław Rosół.
Czcionkami drukami Związkowej w Krakowie, ulica Mikołajska L. 13, pod zarządem A. Szyjewskiego.


